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PODNlOSl. y NASTRóJ W I wies~e~a, który tycie 'po$więcił P~h6A tałpbliY ruuył, l'rowadzo ... 'narodowi ~drowie i \ętnnę monl- mu. p. S~el'lkiewie~wa z syn~m, 
MIEśCIE. pracy dla P(l15ki. Gdy na zgH- ny pt1Jez k5. k.rdynała Kakowskię na. Szerzyłeś pogodę i optymizm. , córką ; zięcjem, wicepre2.ydanł 

WARSZAWA, 26 pat~ziernika ' ,szezach powstania 1863 roku roz- go w a,gyścię arcybiskupów Ropt>a tonących w gonitwie Za materlal- · miasta J.lski, rektorzy wyższych u
(PAT). Uroczystości, związane z 'pacz zapanowała nad kraiem, wy- i ł'ederowic:za, oraz Mskupów Gal- nym dobrobytem podnosiłeś k'.,Iu culni. prz~d~tawiciele korpusu :Iv 
eksportacją zwłok Henryka Sien- : płynęło hasło pracy Qrgani.c;-.nei , la i Szeląika, szlachetnieiszym pr~dbm. Gło,sitp.ś p!Qmatyc'zne~o, worskowość + gen. 
kiewicza z dworca gł6wnego do które gł-o sił o , te naród w obronl~ I Po·chód otwierało w01sko i poli- . zwycięstwo du<:ha . narodow~~o. Suszyńskixr na czele, delegacie ;t., 

krypty w katedrze św. Japa, roz. : swego istnienia musi prz~dewszyst cja, dele~cje ze wszystkich zakaŁ. ' .sięgają€ do iró·dła łnstynkłtt nasz.d warzysr.eń, młoddeży akademi. 
poczęły się o godzinie 10.30 nabo- ; kiero walczyć o powstrzymanie ków Polski. Za trumną za;ęła miej- rasy) roznlecaiąc pra~nienie niep:). ckiei i t. p. 
żeństwem żdobnem, odprawion~rn swych roa~erjalnych wartości, ~ sce na;bliższa rodzina wielkie~o pi dIE·gości, sposC'h!t<>ś do czynów o- AkademtC' zagaił Fzemowt'~
w prowizoryc1.nei kaplicy, un:.('\OZO . Wówczas Henryk Sienklewic~ nie S!lrza: żona, syn,' córka i ~ęć. - rężnych. Hartowałeś w nu wo·:ę. niem marsz. Trąmpczy(tski, pod. 
nej w jednej z sal dworca, przyia- 'Iodrzucając owego hasła, wyczuł W następnym szeregu: marszałko- miłość Ojczyzny i męstwo - za to nosząc wielkoś4 duch~ Henry'ul 
zciowego, pięknie udekorowanegu. swym geniuszem, że naród, tak iak wie Rataj i Trąmpczyński. premjęr hołd Ci składamy. Z dumą mówHeś Sienkiewicza, poczem wezwał oba-

W mieście dał się zauważyć ad · c7łowiek, nie Mlmym chlebem t y- Grabski. oraz prezes sądu najwyż- o wlelkich mężl'.ch Polski i jej nie- c1'1ych do 'l'bierania składek na po· 
samego rana nie zwykły ru<:h i oży_l;e że masom, które w ciągu lat wi- Slego Władysław Seyda, przęash~ ustraszonych zwycięstwach i szla- ",nik S:enl.iewicza. 
wlenie. Plac przed dworcem zapeł! działy same tylko klęski i wzrasta- I wicjele kotpusu dyplomatycznego, <:hetności niewiast. którfch żywe Mini~ter W. R. i O. P. Mikh
nity ~ieniaiące się wcią,t fale pn- . jacą potęgę wroga ~ potrzeba in- rosł~wle i senatorowie, przedstawi wizerunki natn dałaś lę.ko drogo- -s~ewski złożył hołd wielkiemu ot· 
:bIicznoścł, któle padzhv'ały pięk- n.ego czynniKa. c~vnniką wiary w ciele liten.tury i srtuki,senat6w ą.- wskazy ....... łąęzą ~ję tęi nas~ 11J.· .sarzowi. 
'~"\ą dekorację dworca. przyszłość narodu: wiary w z.mar- . kademickich, r~prezentą.cje orga. sza z Twoją w modlitwie ku N'J.i- ! W i.mien&u tn~~ta plt'~mawb\. 

O godzinie 2 zaczęli przybywać twychwoSianie. 'nizacyj &połecznyeh, ~wiatowyc~"\, C\więtszei Kr610wę1 P ·olskiei, Bor,u sencttor B<iJlulSiki, podnos:ząc zasłu .. 
pnedstawiciele rządu, członkowie Henryk Sienkiewicz wywoływał kuIturaJnych i t. d.' Miarą długości Rodzicy". I ~i S.i-emkiewitc'ZJa i kreśląc W5JPom~ 
sęjmu i senatu wraz z marszał1<a- W swych dziełac~ ku pokrzepieniu 'Pochodu mo.że służyć fakt, że ~y l nienu·e, Ulizna,czyl, że pT'zed klty w 
mi . reprezen,tanci korp. dyploma- serc cienie naszej świetnei prze- · plerwsz.e szeregi kondukt1.\ docho- ZAKOŃCZENIE UROCZYSTOśCI tej saLi ocllbył się ;ub.i1e'l.l:S'z. W irinie 
t?cznego, literatury z Żeromskim i s~Jośd\ przekonywując ogó'ł, że 1!a dxiły do kate·dry, ostanie ruszały ' Po skońqon-em przemówieniu, nu·u akademji umiejętności w Kra~ 
Weyssenhoffem na czele, aele!!acje ród, gdy chce, jes~ nieśmiertelay, dopiero. Wzdłuż dro-gi pochodu pcłączone chóry i orkiestry wyko- kO'Wle pt",zema'W'iał prof. Rczwa· 
senatów akademickich wazystkbb Ź~ zwycięmą w historji jest 'iiła stanęły delegacie, tworząc zwade nały pieśń ,.Bo,u Ro~h:ca" a del~- oowski, w :Lnl'leniu alka,dem;i umie
uniwersytetów w togach, ducho-I moralna. Potęgą swe~o gelł,ju,,>7.U kordony, młodzreż akademicka i ~scle pochyliły szia ndary, pocze:n i et.nośai Vi ScJiip:rof. Boi·all'l P.I.?lf!aw 
wieństwa, gen~ralieji. sądownictwa dokonał on el1du i w e"taeie, ~y s~~zalna, las !izt młarów, płonące kondukt rUSZył w dalszą drogę. który stwierd'zH, że dueła S1e'Tl:ki~ 
'oraz reprezentanci wsz'Y'Sł'kich: uci$k ze strony prus i ROsii potę- pochodnie, -Iekoracje gtnaeh6w Pan PteT.ydent Rz.pHtei towarzy. WleM są e~f:,anę przez sZle't"okle 
warstw społecznych. !goWał się w spoo6b nlesłychan!,. tworzyły obraz przepiękny i wy- 'izył konduktowi do katedry. N'1 tr'...asy w Buł~alTiIi. 

Prred frontonem żałobnej deko- świa.t ujrzał niez.rozumia.łe dlań "tla wierały wrażenie potężne, . Placu Zamkowym orkiestra ode~ W imJeiJ1liu dz:ieo11lJfkaT'zy j)!ze· 
racji ustawiły się oddziały woj,sko- wlsko. że naród polski coral! gł.o~ Prz·;d gmachem prezyd1um ndy grała marsza żałobnego Chopin" ma,,.-ilał reda!hor Zd:-Zi!-3 ła'w D~bk. 
we wszy,gtkich rodz~jów broni, 0- śn!ei dawał dowód swe; soHdano- ministrów o·czekiwał Prezyde'J.t a o.ddz!ałv w'):skowe snrezentowa- ki, poezem pltof. Chrzan·owsln nA

faZ zastępy górni'ków w malowni. : ści i 7.ywotnośei i coraz głośniej Rzplitel ze świtą i częścią korpusu ły broń. Przed katedrą wóz le kreślił sylwetę Sl'ęntM:'joevri1cza, jl1Jkc 
czych strojach. brzmiało "Jeszcze rue lJginęła". i dvplormatycznet!o. który za'ął miz:- zwłokami zatrzymał się. poczern naucz1"ci.ela. nal"'odu.. . 

Punktualnie o godzinie 2.15 za- l Aż nadeszła wielka woina naro-' sce za rodziną z.marłege. Gdy ,o· sokoli wnieśli do kaplicy trumnę; W l.Jll1l:~ .weteranow r. ~J3-c~, 
.wą.rczały bębny i rozległa się po- Idów - zapowiedź. zmartwychw'it'3. chód zbliżał się do pomnika Mi- ustawi1i na prze'Pięknym katabl- oraz w ~'ClllJl~1 b. wych.ows"~ ~w 
budka czŁerecJ-. trębaczy konnydl, : nia. Jak ongi .Mojżeszowi, gdy lud ckiewicza, ustawione u stóp pomni k,l Jana Sobieskiego. Obok trumny szokoły gł?W?e1. przemaw1ral JJ11}łl.:'l 
Sokoli wynieśU trumnę, pokrytą I swój wyprowad~ił z ziemi egipskIej ka oddziały WQ!f~owe sprezento- wartę honorową zaciągnęli kadeci Adolf ŚWl'ęC1dc1 . 
amarantowym całunem z wyhafto- idanem było tyl'ko spojrzeć na zle· wały broń, a orkiestry ode6rały Pc kr6tkich modłach cerelllon1e Wkońcu odczyta.no depeszę oj 
wanym na nim srebrnym orłem, i Imię obiecaną, tak SienkiewiczowI ,.Jeszcze Pols~a nie zginęła". tałc- dnia dzisiejszego zostały zakońc7.o pol,on,i a.m. eryka:ńsHej, poczer(!. 
ustawUi ją na pięknym katafalku. Opatrzność nie dała powr6cić na bny wóz zatrzymał się przed P,l- ne. chór tow. ,.Hufa" odś'Jiewał pieśń 
Wojsko sprezentowało broń, a ł wolną pol,ską ?'emię , a pozwoliła mJ:likie~, poczem na specjaln1c Cała uroczysto-ść pozostawiła .. ,Ide ku fohj'e. ziemioo" , a ork~estllr;~ 
w6w<:zu prezes rady mini-strów . mu tylko dożyć blasku jutrzenki , przygotowaną mównicę wszedł p. niezatarte wraięn!e na tysiącznych i opery odegrała pol,aoe.za. 
GrabS'ki dożył osobi6cie wspaniały która niosła zmartwychwstanie. _ I Prezydent Rzplitei i wśród wielkiej rzeszach puliczności. I 
wieniec z nMtępu;ącym napisem na I Dziś sprowadza naród z gościnnej ciszy, o. (az w niezwykle podmn - Jutro o Jodzinie 10 .rano po uro-I DEPESZA MUSSOUNIEGO. 
wstęgach: "Henrykowi Sienkiewi- ziemi szwajcarskiej drogie szczątki słym 1\astroju odezwał !li~ w te czystem nabożeństwie trumna ze WARSZAW A. 26 paźd\Ziieifni'ka . 
czowi - Rząd Rzeczypospolit'.lj swego boga i proroka, aby j~ zło- . słowa: I zwłokami zostanie umieszczona VI I (pat). Premj& rady miJmsŁrów i mi 
Polskiei". Wartę honorową zaciąg-, żyć w sŁoliey. Niech duch Hanryka ' ,krypcie katedry. . n1stelf skrurbu Grahslki obrzymał de 
neli oficerowie z obnażonemi sza- Sienkiewicza żyje między nami, : PRZE 'MóWIENIE PREZYDENTA l pes-zę od premiera wł-oski,e,go Mus-
bJaQl.i, oraz sokoli z fozwiniętym ni~ch grób Jego stanie się ' miei-I WO.JCJErHOWSKIEGO. \ AKADVM1iJA. NA RATUSZU. sO'Hnie~o: 
sz·tandarem., scem piel,grzymki dla katdego po· Rzeezpospalita cała i wolną. · WARSZA \VIA 26 paźdz;ernlkd. J. E. prezes rwy ministrów -

laka i rueelt dla katdego l?olaka niko·mu prócz Bella nie podległa W dniu dzisieiszym odbyła się w I Walrszawa. 
MOWA MARS7.AŁKA TRĄMP. starue się dr9gą dewiza Sienkiewi-

I 
hołd Ci składa. W triumfie wra.!"i~ r?tuszu akademja ku czci Hentyk,q I Prap'1lę, by Wasza Eks!ceIencie. 

CZYŃSKIEGO. cza: "Kochać narM i pracować iąśmierŁelne szczątki Twoje do oi I~jenkiewicza: zechciał przyjąć gotow~sć, z jaką 
Na specjalnie przygotowaną dla niego". czystej z~emi, a duch Tw~i, hudl!l- Prz:y sto1e prezydialnym zasiadł rząd włosikli ma z.a.s2Jczyt w7.;iąć u· 

mównicę wsŁą-pił mar$~ałek Trąmp ey polaków. nie utracił pr.omie!l:- marszał~k senatu. iako przewod- dział w uroczystości na c'Ześć Hen 
ezy6skl i wygłosił !1astępują,ce POCHóD zAŁOBNY. 'ltei siły. Jesteś ł będziesz ' wieu· mczący. prezes -ady m;e;skiei. rut- rvka Sienkiewi'c,za, które~(') duch, 
przemówienie: Po przem6wieniu marszałka se- czem ma;estatu Polśki : S'lużby dlit nlster W. R 1 O .. P. · Mik]aszew~~i. unosz<\>Cy się llrad ' swą zm.aT'twych-

"Dziesiątki tysięcy obyWateli natu orkiestra woiskowa ode- ' niej. Wielki cię naród' niełylko Z'i prezes komitetu Libicki, oraz Vlstałą pol'Elką ojcZY21ną wsJrrzes1ł 
ha; koehalącyeh zebrały się ze grała marsz żałobny Chonina. pn,y to. że byłeś wielkim artystą, ser- członkowie komitetu. wielkim arlyzmem świetn'e ~ię 
wnystkich zakątków polskich. łby dźwiękach którego sokoli tłstawili d~czne węzły, łączące nas z Tobą. : Na akademij te; obecn!e. byli prl! daWlO,ei Romy. 
powitać i uczci-ć te dro,gie SZCZątllllłrumnę na 6-k,onnym karawanie. I sięgają głębie;: Twój gen;u~z niósł zes rady ministrów, marszałek sei- (-) MussoUni, 

& • 

Afera z listem Zinowjewa. 
L.lst Jest bezwzględnie prawdziwy. 

LONDYN, 26 paźdaJi0mlka. - litycznym w dn~l1 9 b. m., a więolF01eign OfiIce były za,stŁosowa.ne, 
(pat). Reuter donosi, że pełnomoc- ,od krytycmyc~ dnJ. w izbi(l ~~in. 3) twierdzeni(l, że kopja Ji!stu z~-
nik rządu sowiJe,cMeg,o Ra!kowskli Był on p:r'zedmiotem ~ad. gab!ll1le. , s~ała obr~ przez d~" 
wystosował do ~ngi~1skiego urzę- t'cwych 1 mMly był row!l'l'~Ż kon. DJ1e.ma znacze.ma, I 
dt. s~.::aw zapg'l".a.nire,:~n:yc~ notę pro se't~~ilrst()tm, .kt6IJ"zy · ch cIel,! go .0-1 4) wobec falkt't1~ że aUJte;ntŁycz~ 
testuJą.cą, w ktÓlre) sł!wlelł"d.z.a, te . ~łOlSn c, ;,~.k() wrtel!ką bombę pr.zeCllW ł ność dokumellItu nl,e podlega. wąt. 
-cgł'O. Slrone pismo Zinowjewa jest I ko Laboun:- Party. , pliw·ośc1, list został wysłany Mac 
faisyfiJcat~m. Nas.tępnie wyraża on . : 1'-ł c hcąc u:~alr;!'m,~': ć Donaldowi. j 
ubolewa.lue, że m,e trz.ymano sIę w . to, polec1ł HIS,t ten ogłosiOl 1lIJiC n'Jle' I 
tym wypadku zwykłej fonnaHsty. ukrywać. LONDYN, 26 pai~a. - j 
\ci i nie ZlawiadOIIlli,ono prz.eds,talW'i- (pat). '"Stard" donosi: Rząd -angielj 
d~lstwa s()w~eckioego. . LONDYN, 26 p a Źd25D-ernika. - ski wysłał notę do sowIetów po u· j 

Lard Cour:ron w przemówieniu, f !pat). W zW1ią.zku z liJsłem Ma.c Do pewni~nitU się o plt"a'wd:7iwości do- / 
wyg~oszonem w Leyche~'tetr, oś· nalda, sfery mi8Jrodajne usblily kumenlu. Na poczcie list został 0- ' 

w:adczył, że oarJllS pisma Zi:no()w~ - l plmkty nas'Łępu;ące: l tworzony przc7. ~oJicję, a po sloto· 
v.~~ ~ostał przeS'łany Mac Don.al~'o·1 11. dOŚ""L:"d::z:ro;f~ eks'Per~6w u· grafowaniu, odesłany pod adr~,seDl 
W~ 1 Hendc'I1S,OI1JOW'l przed In:\e",lĄ- l sta ~;[o, że hst me Jest fallt)'fJkatem komitetu wykonawcaego part)l lm 
cem. L~t,t en 2IIl:aillV byłkO'ltwn po-l 2) ż.e pr'zerpmsy ()OOW1ią'ZUjąC~ w.! munistyc:me~ ł 

ODEON 
Dzl' f dni Dasf,pnye" ostatnIa aktuałno~C 

UROCZYSTOSCI eLę, &#fT ,· j 

SIENKIEWICZOWSKIE 
--- W WARSZAWIE 

oraz zdjęcia Sienkiewicza 
. za życia w Oblęgorku. 
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Nad Lódką szumiały topole --.. Ii nie zastawszy już <:órki przy ży- zeń włatkę świata iego, ba, króla Dzid pogrzebu Henryka Sien- drans stanęły tr,:lmwae w Łodzi. 
c.p:uy wiosenne spowijały okolicę ciu - ~mordowa1i ją bowiem kre b~weł~ia?ego na .wynio~łym tro-I kiewicza. którego z~łoki SPOCl~t~ o~az uder.zył1'c,(ZWołl~ we w~zys~
~rebrn<\ prz~dzą, 'l pod której strze wnL panowie na Rogach - z.apisał Ole. Usmlechnd SIę raz lesz,cze do I w krypCIe katedry sw. Jana, Łodz klch kosclOła\n i zahuczały syr~
lały niekiedy sł::l!k:a promienie. - Łódź Kościołowi: "Za chciwt')ść złotych marzeń, serdeczI)..e""rozrze- uczciła w sposób uroczy,sty i pod-, nv fabryk. 
Szereg topól, biegnący wzdłuż s70-

l
krewny ch, za grzechy i za śmierć wnienie odmal'owało się na jego l n:osły, Rada miej sb uczcilI! tEi do!'!io ,~ła 

sr, rzucał w6wczas potężny cień. Urszuli", oblkzu i naraz - otworzył zdzi-I Rano odbyły się nabo'żeństwa chwilę uroczystem pO'Sie!zeniem: 
Z ta=emnic wiosennego poran"-a I oto - dwa prawie stulecia pó- wione oczy. Opuścił oto zloty pa-lwe wszystkich kościołach. a w ka- pnłączonem z akadem;c\. która r<Jl 

wyłanialo się z trudem oblicze źniej - zmierzają bogoho~.ni mie- łac, w którym się sen właśnie -oz- tedrze uroczysta msza. celebrow1- poczęła sie o g'odziOle 4-te, po p.)_ 
mie;scowości. I szkańcy na Rynek, do kościoła, grywał, a jawa było do'ść obca. -- na przez k.s. biskupa Tymienieckie łudniu. 

Rzeczka bełkotała czystemi wo- związanego z pamięcią Urszuli. - i Klaerchen nawet w p'obliżu n;e go. I Akadem;ę zagaił dłuż'szen nn~-
~y swą odwieczną o'powieść. Wy- , Z ~ościńca Srebierskiego" z Dróż- ~yło. Po chwili dop~e~o. zr~zumi::lł.1 O ~odzinje 9 rano przybyli do ~ówieniem prezes raóy nłl~isl{~ei 
3mukłe drzewa, kołyszące ,>ię na ki Lamusowskiej, od granic Balu- ze przybył tu po uCIązbwel podró- katedry reprezentancI władz r'lą- F,chna, poczem orkie~tra filharmo
\ł. iełrze, rozpoczynały coraz to 00-1 ckich schodził się barwny lud - ży, aby na tej ziemi w r,zemiośle: dowych z w-oiewodą Garapkhem i nic'zna wy konała polonez A-dur 
\'e walke z mgławicą natrętną - .spoglądając trwożnie w shonę 0- s:vem praco~ać ~adal. Nagle ~łos I wicewojewodą Łyszkowskim na Cł>opina. .. 
rwąc ją w strzępy. Lecz oto jest I sady świeżo przybyły<:h kolot'li- Klaer'chen mIle SIę począł odzy- czele, reprezentaci władz komu- l Prelekc;ę o Henryklt Sienkiewi
zwycięs~i promień słońca prze~ stów. Tam rodziło się jakieś nie- wać za oknem. Tylko, że glos m:- nalnych, sądownictwa, duchowień- czu, iako pisarzu i obywatclu, wy
palił oponę f rozsnuwać począł c- znane. tajemnicze życie, tam po- łei przerywany był iakmś tęgim ba siwa, wojskowości. pclicji, oraz h~ głosił ławnik wydziału oswiaty; 
żywcze ciepło po ziemi. wstawała przyszłość. Irytonem. Fritza podrzuciło coś na czne delegacie zrzeszeń i związk6wkll1tury Haikowski. który wska!:'3ł 

W ostatnich oparach gorzały ;e' ~o nabo·żeń~t~e ,~worzyły s~ę w łó~k.u. St~nął w c~łei SW?' oka7.a- i władze szkolne wraz z deJe~a- na don:osłość momentu sprowadz~ 
<;zcze wierzchołki topól jtak'obv "ulicy do KosclOla gromadkt dy łOSCI, odZIany w CIepłe tneksprv- cjami szkół. nia zwłok ied1le~o z na::!en'alni,,:, 
~{adzielni<:e dymiące. 'Poranek, sputu~ą>cych. Z~pr~tnięte były ';1- ~abl~, potężonemi pięściami prze- O. godz;nie 12 w .p'?łu:dnie od"v~ szych nisarzy Polski. nasięocy w;e
~wiatła pełoo, wzeszedł witać m.ia n~Y'sły. zdarzentanl1 na horyzonCie cleraląc oczy. R~zm0v.:a ~a o~n;m ła. SH~ w te,atrze m'e'S~lm a~ad~- szczów romantyzmu, lrlóry. tak, 
sŁeczko i osadę. Ptactwo promadzi łO'dzk~m. . . ~zbudz.ała w mm zOleclerp!Jw~?- ·m·a n~ kio!'ą ~rzybyh ucznlow!e jak oni. krze'pi'ł !:crca narodu w 
to się nad rzeczką, obwieszcza;ąc "Mlmców - to coraz to wlęce) t;le, g;llev.: nawet. Przyt?czxł :Ię s7kół sredmch 1 p0v.:szechnych. ~- cięż.kkh dniach. 
światu przemianę w naturze. Nad p1"zyiz,d.zo - mówił w gromadzie -ao okIennICY· O, z,grozo. la-kls me- raz cały szer~g wybItnych ooobt- Następnie po wykonani'1 kanta
ł~ódką topole szemrały. A było to .starszy włOŚCianin - dziś cią~nął znajo~y .trzymał. Klaerc?~n za r~- st(\śc~. Przem.6wienie wygłosił ."la- ty p. Pro-soaka k UC7ct Henryka 
_ ;a k wieść głosi _ roku 1824 znowu jakieciś ze swymi parobka- <:e 1 usmlechał SIę do Ole1 szatan- clelOlk wydZIału szkolmctwo sre- Sienkiewicza, chór męski st-owa-

W dali zam:gotał we wstają<:em mi i wielga<:hnym ładunkiem". I sko, A ona. kusząco sp·o,glądała ~u dniego kurator.iu~· wizytator T~- rzyszenia śpiewaczego im. Monht
słońcu kościelny krzyż. Domki i I .. Cię!!iem n-owi przybywają, zie- w oczy. Fntz.;m wstrząsnęła złosć cl~usz ~zao<:zy~~~1. Preleg.ent omo.- szki odś,.,i~;vał "Sztandary polskie 
c:hatki przytulały się gromadami i lasu im bez spłaty i czynszu da- na dobre. - ,orw~wszy ułay?aną WIł dZla!aln~sc !Iteracką I. obywa- na Kremlu. . " 
do ko'ścioła Da wzgórzu. Szły od: jom do poboru nie bierom". I nogę stołka, z fur.ą. cIsn.ął Olą w t~lską SIenkIeWIcza. oraz lego z9.-1 Uwertura "Polonta Wagnera W 

uich promienie rozkopanycJ ła- I J 'rozgadała się gromada o przy. 'o~iennicę. Pr::e?ada1. mar~ pod!~! słudi d,!a r?zwo;u kultury i języka. I w,:konan!u orkiestry fl1harn:onicz-
nów, gospod~rzo,no tu po wiejsku. I bvszach. Odczuwano iż z,:awiła PIsk r('zle~ł SIę za oknem t pu~_h- NasŁęDn1e ootwrrzono fra~men, !Ie' zakonczyła tę uroczystosć. 
A od lasów, które gęstym wif.'ń-. s(ę z ni,mi groźna ;ak~ś siła, z któ- .na K}aerchen wpadła do pokoJu '1. ~y z ~ilku utworów SicT',kiewic~~ . We wszy'stk;ch szkołach odbyły 
cem otaczały okolicy. dochod7.!ły lrą się liczy" należy. z którą może kucm. . • . • tnseent~ow.ane przez ? Walden~ liSIę ur'o;zyste obchody. Cb<,h.ody.ł.: 
Jd~łl1gy fujarek pastuszych. IwakzvĆ' przyjdzie. Zaduma pa1a-1 - Fniz,. co CI to, Fntz1 Tatark!~:VI'cz~. ~ Wlę'C urywkI z. zorgamzowane, zostały .row?,:z 

Cisza leżah nad Łódką. C<:as I ła na twarze, zwrócone w stronę - Wer I stdenn der Kerl ~a. ,.Potopu , OpIS bItwy pod Grun- przez wsz)"Stkle org.:Jntzacje OSW13 
.nknął korytem pokoju przez mia-ldymiącyc'I sie kominów osady. zu:n Donnerwerłterl! - za.grzmlał waldem z' "Kr.zyża~,ów" ury;vek l Ł~we, ku1tural~e, społecme, zwiąt-
'Steczko, gdzie słychać było tylko A l-et od lasu z tamtej strony Fritz. .. "Bartka ZWyCIęZCy, z ,.Haluucz- k, zawodowe I L d. 
ił?S dz~o~u kościelnego i bicie jrzeczI,i. r'l:degu.łj się głucha, jednI' - - To Le?, Le.o, z Ztttau przY.le: kalO,. ~;az świe~ny d;a1og z ,.Q!.lO Przez cały dzień ~a lllicach i w 
m;esz-kancow. Wtulona w pUSZC7.ę łstaine uderzema. chałl Tak SIę uCIeszyłam, przecl~~ Vadls , wreSZCIe fragment z "Pana lokalach odbywała SIę kwe'\ta l:! a 
'Podłódkę mieścinka drzem~ła' To las !'ąbano. to mój pierws~y kon~ure~ltl A cos WołodyjoWlSkiego", ochronkę im. Sienkiewicza. 
snem średniowiecza. Ten i ów był _ _ _ _ _ _ ty myślał s-oble, głUpI Fntzu1 . I O godz~ 3, a więc w chwili wy· W dniu dzis:eiszym odbę-tzie o;ię 
już w trybunalskim Piotrkowie, do I Słońca 2ar7.ewie ("rlr:"Jszy pa~ (D. c. nJ ruszeni,a kc",d,·ldu .;.ałobnedo • równieó cały szereg 'obchodów, 
~tórego biegła bita droga. Ale nie- ję'Czynę mgły ~ wdzierało sIę ró- Stanisław Telwis. stronę katedry św. Jana, na kwa- odczytów, pre1ek,cyj i t. d. 
bezpieczeń.słw'a <:zyhały pod lasem. I wnież i r!o wnęfrza domków kolo- _o;rr.,7 , '.' - "';{.,~' -- 1--·-
gdzie niedaw.no, ostatni w tych . nistów. Stały pned nimi kasztany 
stronach, padł niedźwiedź. a stada I: aka~je , lfdwie zieleniejące. W jew 

wilków urządzały wciąż jeszcze dn"m z tych domków rozbudz,ił sie 
za:;adki. Czyja wyśl poza ciemny' pod wp!ywem ciepłych promieni 
horów wypadała krąg, ten na dzwo słodkc marzący na betach swycn 
nicę wdzierał się kościelną, aby Fritz. O:iywcze ciepło dokuczało 
na świat wyjrzeć. Jednostajna pogrążonf>mu w pięknem zda się, 
szara równina mazowiecka rozcią- marzeniu Fritzowi, który przez s~n 
~aJa się. iak oko śię~nie. W mia- miotać począł niezrozumiałe prze
:;tcczku samem wzrok z:ttrżymy- kleństwa . Widzenia senne lago
wal'się na zabudowaniach knloni- dziły snać doznawane przykrości. 
stów. wyros.łych, jak grzyby po gdyż Fritz, odwr6ciwszy się do 
deszczu. I ściany, uśmiechnął się błogo: mru-

- - gnął powi.ekami, zalśnił gałkam: 
A na początku była legenda. blałek. Śniłpewn-o jeden z tych 

W biednym kościółku łódzkim mo- snów, jakie go jeszcze w Zittau na
dii!a <:ię Urszula Łodzia Kubowi- wiedz.ały. Śnił sen o ziemi obieca
-::zówna, prosząc Boga o powrót nej. Czuł się już panem setek rąk 
ojca z wyprawy tureckiej. Chorą- roboczy<:h, fabryki, rała<:u. SI", 
7y Paweł Kubowicz, powróciwszy szał turkot maszyn, które czyniły 
E __ .__ JW LL22! .. L 

Komunikat. -J\T"jaśnienie izby skarbowej. 
Chcąc uprzystępnić jak najszer-. 

szym warstwom SZ. Publiczności 
obejrzenie cudu mechaniid "Me w U" 
oraz całego . adzwvczajnego pro
Q'ramu, Dyrekcia Cyrku Cinisf'Ui 
obniż71a ceny wejść od dziś 
poniedziałku do soboty. o 25010. 

(P) Do tutejszej izby skarbowej Iprzedsiębiorsiwa pT.~,r.~słu włók
zWl'aJcają się barozo często kuo<:y, nistego (część 2 art. 14 ust. z dn. 
pros.ząc o wyj.aś rui enie, jakie za-kła-' 14 maja 1923 r. Dz. U. R. P. flI1". 58, 
dy przemysłu wl6kn~stego uwaiać 11 7 . 412) uwa7.aĆ nalc7.y takie za
należy za hurlowe. u 'f, w kt6rych jest do1;onywa

Po porozumieniu się z mlJn.lster- l' J po cenach hudowych s-pTLedaŻ' 
c;twem skarbu, łódzka -izba s'katt'bo- wyłąc,z,n-ie całemi sztukami głów

-------------- wa wyjaśndl8., iż za zakłady hurlo- nie kupcom i właścicjc,1om z.a;kła· 
Samodzielni I we1 sprzedaży wyrobów włatSlll'ej dów kra'WILeC'k~ch. 

O n t e r z y (WdukC~zn:;;~i·ę ;r;~~rOIY. alB drugil. 
l. dobremi referendami od zaraz d'-~ . (b) WreslZaie ukazały saę w I SJlll'ze aią je p!'ikąbn.ie Q p:7P<::mO 

poszukiwani spne.daży widkie iJ,ości p8Jpiero- 10 pt"ocetIltt dtrożeJ, niż wyz:tHłlozooa 
~głaszać się Biuro Techniczne Watt, sów lepszych gatunków, jak "Er- cena mOll1Jopolowa. 

Dzielna 12. 54-3 ~o" i "Seraj" monopolowe, tedna'k I 

Ja również spojrzałem międl.y I Jerome był wariatem. I spalić leżącą nieopodal w ziele~i razy ... Wreszcie mnich stracił cier 
NAż'YW·IN. jego wielkie, pudowe buty. szuka- - Witaj. sąsiedzie ... usłyszałem. sadów fermę Jack'a, a synowIe pliwoŚć. 

jąc instynktownie tej kreski, kłó.1 - A witaj, staruszku, obracając Jack',a będ~. ~tr~elać do syna JP.- - E, matko, co ci się zachcie-

ijlr: ł I~' ~! rą Je.rome nazywał granicą, lecz się, rzekł Jerome. Irome a. zabIjając go; w oczach m~t wal - zawołał. - Pokazuię już 
f,: fiS -'au' onny. żadnej kreski r,ie znalazłem. Ogł:- Zbliżył się ku nam wysoki, ki shańbią i-ego córki. rozstrzel~~ą ten włos pruz trzyd2'.leści laŁ i ani 
. U nęło mnie ja,kieś dziwne ucz,ucie krzepki starzec, w nieb:i!skiej, po- o ca ... I czemu uczy~ią to wszy.,ł;- razu go jeszcze nie widz alem. a 

medowierzfłnia, i spo;oc-załem n:l wiewa;ącei na wietrze bluzie. ko? Dlatego że ludZie są obł~ka!l.t, ty chciałabyś od.razu go zobaczyć? 
Stary Jerome, z k'órym przecha obie stTon:' granicy, nad którą shł I - Jak się masz? - rzekł, ści- że wyobrazili sobie jaką~ dz!elą~ą czyć? .. 

uzałem dę po zielonej równirue terom: rozciągały się takie same skając rękę Jeroma. ich lin:ę. która niby Slę cIągOle A otc już od tysięcy lat jakiś 
St. Julien obok małego mias.teczka pola, piękne topole, winogronr1,! _ Jak widzisz. A ty? poprzez :ch pola. łąki : osady, że zręczny mnich wskazuje .Je-
francuskie~o, nieopodal Genewy, wesołe chatki, taka sama ziemia, ' _ Tak sobie ... Oprowadzam ·~u- nie są to wszyrcy ;ednakowi lu- rome'om i Jack'om nieistnie;ący 
zatrzymał się nagle i, rozstawi- kwiaty, chrabąszcze, pszczoły, .,ły dzoziemca-rosianina po naszych dzie. nie bracia, lecz wrogowie. A włos Madonny, nieistn:ejącą Hn'ę 
wszy szeroko nogi,. zapyiał mnie szałem podobne trele słowików i mieiscowościach ... rzekł Jerome -- gdyby lepiei przyjrzeli się tej "gra- graniczną, a oni ją widzą! Kiedv 
l przebiegłym uśmiechem na swej skowronków - wszystko jedna- oto widzisz, iak u nas iest: jedna nicy". którą po·kazywał mi Jerome wreszcie spadnie im z oczu to 
wygolonej, dobrodusznej twarzy: I kie... noga w Szwa=carii. druga we Fran- przekonaliby się, że iej tam wca: dziwne bielmo, kiedy wreszcie wv 
-A czy wiesz monsieur gdlie' Znowu rozeirzałem się naokoło, cii ... Ha, ha, ha ... s1ary Jerome jest b niema, i dlatego st.uv Jack, ant zwolą się z czarów mnicha, który 

teraz iesteśmy? ' , lecz lihji owej nie znalazłem. francuzem, a .. tary Jack -:- szwaj- tei' sąsiad iego Jerome nie mają opętał ich siecią włosa MadoO!ly. 
_ Jakto gdzie? _ zapytałem W życiu każdego człowieka jec;t carem, a pola nasze grantczą!.. dr siebie żadnych pretensii. ani t2Ż mnichów, którym na rękę jest roz-

zdziwiony. chwila, gdy, jakby przy blaslku roz _ Tak, tak, odrzekł Jack, wcią- T'!ic sobie zarzucić nie mogą· I dzielać ich urojonemi Bnjam;? 
Stary dziwak roześmiał się. świecaiącej latarni dostrzega, że te gając słomiany kanelusz na oczy, Nagle przypomniała mi się hi. Kiedyż wreszcie, zrozu~ie~ą, ;e t= 
_ No. w jakim kraiu? wszystko. w co wierzył dotąd. uwa aby ochronić je od słońca. - No i sŁoria o włosie Madonny. przecho- po~rzebn~ są. ~Iędzy nlml. a '1~ 
- Sądzę. że we· Francji, odrze- żaiąc ~o z.a naiisłotnieiszą prawdę, cóż, ~siadziemy so,bie ~rochę1 w~wanvm w ;ednei ze świątyń wło ?zleląceJJc? ~lnJ~, że bąć ~n.i:rt~~ 

kłem. okazu'e SIę nagle kłamstwem. Za-! USIadłem za starcamI. sklch. Włos ten pokazywano w<;zy 1 stoks.ut;, tC wInny y 1 o r. 
~ Nie. hypnofyzowany różnokolorowemi - Byłeś w tygodniu na jarma .. • .. stkińl, lecz widzieć go mó'gł jedy-, ters le I 
_ W takim razie w Szwajc8,rji. mapami. podręcznikami geografii, ku? nie zasłu.gujący na specialne wz~lę Chciałem krzy~nąć zgodnie roz,-
- Nie... punktami celnymi, pismami, rÓż.ni-\ - A jakże. byłem. dy Madonny. Pewnego razu odwie . mawiaiącym starcom: 
- W takim razie ~dzie? cą w umundurowaniu wo:ska. by- - No i co tam? dziła świątynię pewna prnsta ko-: - Jerome, .lack. patrzcie: żad-
Po malej chwili milczenia w celu Iłem przeko.nany o istnieniu ~rantc" Rozmowa potoczyła się :wokół b;eta, a pomodliwszy się, pOFO- nej linji niema! Was oszukali .. 

wywołan:a odpowiedniego efektu, aż teraz oto przejrzałem - że. nie ich spraw co.dzien..1ych, mÓWIli o siła mnicha, aby pokazał ;ej świę- Przetrzyjcie oczy, zbudźcie się!... 
~tarzec odezwał się: istnieją one zupełnie, że bezmyśl-, sporzyiaiącei żniwom oot5odzie, o ty włos. Mnich nie dał się pro .. ić. Lecz w tej chwili podniósł się stat '. 

- We FrancTi i Szwajcarji... nością byłoby szukać :akiejś uro· cenach bydła i t. p. Ub:ór, ięzyk. wydobył z ukr)cia pozłacaną s~ka Jerome, i, poprawiając pas?, rzekł: 
Spo;rzałem na niel!o b,,:?awczo. j(jnej linji, nad któt'ą niby to stoi, nawet ob~iś.cie. wszyŃkie ich spra tuł~ę, .otworzył. ~ coś z. niej niby ł _ Jednak już czas iść.,. Wyspa
- Jedną ;l.Og~ we ~~~";Cll, a dru- Jerome. ,wy, cały sw!aton~g}ąd - wszystk., wYJmUląc, p~dO!o.>ł w ~orę rękę w cerowaliśmy si~ zagranicą, teraz. 

gą w S.zwajcar)1. WYlasntł , Jerome, Le'cz sko.ro iej niema - to naJ'! to z~o~ne .było 1 lednakowe, .ale ten sposób, lakby trzymał włos. I de domu ... Ha, ha, ha... Widzic
~skaz.ul~c na we. rozstawl.One n~- czem jednak Jerome s,toi? zupełnIe Ole przeszkadzało, aby. _ Czy widzi~z? - spytał. liście już ~zwaicarję, teraz pójdź
gI 'Jt:'ldzlSZ, monsl.eur, te dwa ' k'ł- Nad niczem. A iednak i<..st P'l'ze- I stary Jerrome był. francuzem, a sta-. Kobieta wpatrywa~a się uważ- cie .obe;rzeć :fran-cję - rzekł Jack. 
IDleOle? Ot~ granIca, ~zechod~ą- konany, że stoi nad czem§. Zmie-l ry Jack - szwa'carem... nie, jednak nie mogła nic dojrzeć I - Tak, tak ... Adieu, mon 30m; .. 
ca tuz n lędzy meml nogamI... stany spojrzałem na starca. l W czasie rozmowy spoglądałe\:} N . . ś . eS C" - Adieu mon bon Jerome . 
Ha. ha. ha!" .Moqę się tak pcrłotvć , - No?. - rzekł - zabawna ,'1lZ,t nich w mUczeniu i mynałem b - .0, Zt

aczy
, pe'·dnt.oo :'d"t Z?-, Adieu mo~sieur 

aby głowa ma była we Francji, a historia, prawda.? wciąż o te; niewidocznI'" linji, n~d acz.ema w osa... OJ I mo s:ę I '.. ...... . 
no~i W Szwaicarji lub odwrotnie ... Doznałpm niemiłe~o wrażenia, którą słał stary Jemme, . dalej... Zamlent,~em ~sclsk ał?~1 ze sb-

I starzec spovzał na mn;e, za- takiego doznaje człowiek, długo' Siedzieli przedemną, pogrąteni I . Kobieta modJłła się gorliwie w rl~ Jak~ lem, 11' por:zu~l\\ JZY Foobc
\7 

d,'Iwo!ony ze 9W~~O, jak' sądzi.ł. przebywa:łlcy '!' do~u wa;,at6w i w pTziaciel!?kie: rozmowie. dw"'i dal~ ciągu, ~n6w ,,-róciła cl.o .ra'd' Sd l~~W?.rs~my ~lę ~ J~?: 
c1owcltpU. · wyleczony w JedIleJ chW'lli, gdy starcy, lecz gdyby nagle cos :za .. mmcha, lecz, o dZIWO! włos w dru •• OJl. o o :\.1.;1- e: o.me~ , w, n.e.'t 

_ Oto oto granica. akurat poj .z,tozumie, 2e wokół siebie m. a um~ slło, ~dzieś w oddali od tych 7;e-1 szym cią!(u pozostawał dla nie.j. ~ie I CE:f? k O~d3h posbd Zlclonych to· 
mcje'l)i no,gam'. powtó"zyL pi·zy~. słowo chorych. Ilonych. obszernych pól, a 1'latycl,,- wlcloczny... po I lWItnącego zu. 

~-flQdająe się uwaznie ziemi. . - OC2:lWi~, pra wd.a.? ł rnias-t syn Jcrome'a pójdzie, aby. Powtóuyło się to jeszcze parę l (Tłumaczyła W, Pr.) 
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prawy r botnicze. JŹyc· e sporto'UTe. 
kó dl b b W I B zg'lłftma1"B~ł·B decyzja w s0!llSde uznania kogoś za' Już w pierwszyeb minutach ft'Yi ypłala zasił W a ezro o· a I'J l f .n 4l JI profesjanoln~go gra.<:za me może Istrzela Ł .K. S. dwa goale. Potem 

tnych. la Z O P Ił być nń!łdy be'zsprze<:zme pozvtyw- nestępu,e faza obus';l cnnv·:::l- -
• • , • na. Mowa jednak p, Skihidde~(j owocnych ataków. Trzedą bram. 

MagiJsrf:raJt m, Łod'2li poda1e do-da raJta za cm sod 20 do 26 paź- Ulotum n'8ufnośct dla c~ntralnyeh n·ie sprawiała byna fm:niei wraże- k~ dnia uzyskuje Feler z rzutu kar-
pubhc:zmei wiadomości, że w poruie dzie~a włąc2'lIliej . władz PlłkarS1UCh: nda wypowiedrzra,nej z przedtem'!- nEgo, czwartą L>akuie Ałauewslci. 
dzi'ałek, dnllla 27 b. m. będą usku-I IX b~uro wypłat, uhca W6lC'zań- Wróble na da-=harCh 5w"'erg'o~Iłv nioem, ani fedn~o argumentu. ani Gra ma charakter otwarty, a choć 
tcczni'one wynłaty 1, 2 i 3 rat nor- ska 253, narler - al lliormalny od już o tem, że w ł6dzJkiem pań~ nawet cienia czeJ!oś rzeczywi'ste-, woiskowym udało się zdobyć 
ma1n.ego z.asił.ku oraz 7, 8, 9, 10 i 3001 do 3500. m-zy raty za cza's ood "lwie footbahl w.ęj ~ę od pewn.e- $!o, a sama lIrOOlTa i powołvwani~ p',nkt '.onorowv, to iednak ret.!!. 
11 rat dloraźne~ zasirIlku w goodzi- 9 d~ 26 pażdz;ern:iJka włącme, bl Ą~ c,..,,~tl n," "'oh.,..7e. ~"owo .. zawo· się n~. pewne mocno zresztą wą1:- tat końcowy wykańcza Ł. K. ~., 
nClJch od 9 i pół rano d'O 4 po poł. d()lT"a~y od 4700 d'O ~9S0: dowca" powtlarzalo si'ę c:malz czę· pliwe błędy m-aządu Ł. Z. O. p, 1\1. z<tobywa'ac jes3cze trzy bramki.
w na.sŁępującY'ch bi'UJra.ch: I X biuro wwłat, ułioca W 6·laań-.' ściej, aż wre~''Zcie o p1erws'zych - ni'e mo~ły prze,konać ni·ko~o. I Z zespołu L. K. S-u wyrożnia się 

I b' ł rt NICa O~odowa ska 253. oarler - a) normalny od ~r71"'ota.ch w,.huchła burza, N;~dyn ies tawa1iśmy w ob't'O'lle ,Le. nge. P:łkarz ten najlepszy strtf! 
2~uro wyp 8!b d f ' bryka I 1 dlo 500, tyLko łned.a raiła zaj Wra,z ZRwiHa.ruem się sytm'c11 tego za.rządu. hyliśmy pi~'fWS~. ktĆl lec w linii napadu m"trza, jak się 

~ akllioIK P u O:kf _a ) n<>rl cza's od 20 dlO' 26 paźd~ włą-I, w 1'Ozg.rywk~ch o t1"li,d.r:zxdwa k1a· rzy na ławach pńsma wytvkalit~mv 'okazało popnwił iednak pod ko-ol' ~ 300i dJ5~0 3 t'~y za cZ'l1ńe. . sy A - ~N"l8lzły srp. ,,'a!!le wLa<k>· mu ws;zys.tJko, C'O zrooMone byłlO źlI? nlEC sezo,nu formę, co jest nader 
ma '!l~.l 9 d 26~" 'd "'L b W biurach II. V, VI VII. VIII 1 X1nJo';ci oHcJ'allle o Tlomeramiu przez - jednak katdy, ktlO sport rozu-,ważną szan.cą dla gospodarzy % 
cza.s ou lO tJ'<'oz znernnlKa r.. ł d' '.t.1-'" •• •• t ' . A I U" d d • tk' ł . hl d ź - od 3651- wyp a·ty ·o.raznego Zas11:KU }'Uzltvch luh OWI,."..~ ~!'aczv W)"na<łl"o- mle 1 pra~n!e Jego cz,. .. O~O1, przy-I ei n'l w prze e mu S'tlO an~:l 
w acz:IlIloe, lOra ny _.,. ń • •. '.ł. h ć " . 1 f ł T t . W i. 

' , ~o <:zone. . dzema z:a uO'''IalI'owywa'','1O:: swyc 21118 mus~, ze w s"raiWle ZW? ·-:7.a· lIna owego z urys am1. ys~ępy 
3900, . Zaznacz:a s~ę. że o 1~e kto w d'-I''U I utaleT1 t'oowan,rr-hn M do "o""',orzą· nia gr:v zawocl:owej po-1:ą'=li.ł d'<?-I A!aszewskiego w pierwszej dru!y~ 

II bhlro wypłat, uHca og!'Odlowalw1'znaczom.ym dlO odMom, W?,óI~~-1 dz""'1a t~~o lub OWE'ÓO ~lt1bu. brze, baroz·o dobrzeli Suum CUl- nie trzeb'l b~z z'a$trzeżeń nazw'lĆ 
nr. 28. r.,owo wvbudowal11a fabryka, n~e najuóźnoioe; clr"a na~tI~l"t1et!o n~e i Za1"7",d ()I1<rę<1u lódJ:z;1'';1<> 60 zwią.z- que - panne Ski,bkH a talowa:: udałemi. Dziwić się naldy, że 'ł,. 
tow . akc. L K. POOZT'ań~ki - al nor z~l()1. si slię. po.orlbió'1": temu zClJSJiłe'k I lm ollłki nof.!',ei n~.·.e w A<1t "'O"'O~UlĆ szczerze n.ale7y. że ta~k wv'loróbo~ K S. maiąc do r07porządzenia ta
matny od nr. 1 dl() 500. tylk'O 3 ra-, wY"'ła>C()i1ly me bedz:'e. .. !5lnchvm Tła te po. dlo-f1,,-; kt6Te w wn11,y prn-:adel soortJu, iak pan, kie!1o piłkan:a, używał miasto !ue-
t~ za czas ?,d 20 dl() 26 paździer- ~ celu un:.ożHw:e'Tlia ma~:\«t;a- ja,kna.ffatrkrei$JZY ·$-os.ób t"o1lt'V- c!ał s,ię unie~ć ambk:.j klubowej i ~ go Mikołajczvka. 
i111'ka włączn~ej tOWI spl1"~wnel wy..,ł!'-ty za. .. ~łko'W" wały Za11fMlie SlT'ołeC'zeń~twa d,;) pofwięce"':,em $!ocLnem l eOOlze i , Drużyna 28 p. S. K. nie przedst1.-

III biuro wyoła.t, HeIen6w - a.) wzywa Slę oo'o~y zat~teres'o,,:,,~,ne' ! sro~tu, de-rnorat,:2!(')Iw,,,ł,, Z'!I~ w",7,V, sprawy. bronil tej - talk przecież wia się ani w częśc', tak jednolicie, 
:normalny od 3001 do 3500, trzy ra- aby, zgłasza!y s~~ po lICh odbl'Or 1. ' slkk:h tvch, 00 mskH "'o~·J..-o'w!~'k brzvd'kie;. liak sfarych czasów. Na UrStaw1ezn.? 
ty z:a czas od 9 do 26 paźdzńoenti- talcl~m w:'lrr~en~em~ żeby be~- cJ.oć z n1m wm6J.n,ed'0. Do Sif'l1T"?WV W imteresie U~P.'T)U'jące~o zaJrzą- zI4iany w zespole wofskow.,:;h 
ka włącz:111ej b) dorażny od 3651 bOłn1, pos1ad.a)ący p1e:rwsze Kolel: wzie<t.o s,lę enre".fł!ICZi1'I!oe i :wnhe~ du świefme repHllrowald pry, oor. wpływa oczywiście ubytek starych, 
do 3900· Ine numery pr'Zvbywa.1i o J!od'Z, 9 1 stwieTdzel"'rl'l o'o~j'~'lal~, Te J>e:d"a1~ Libert. dr. Krauslz i kpt, Zahłoc- a debiut nowych piłkarzy, ale to 

.,~ •. ' , " pół ra'tl'O ~l"odkowe numery, ko~o nE"Wnvm jed"o<"ft'om ri~'e olY-e Tet::'t kli In-tencje szla::hetne Z'nala~'ły 'fi nie wróży drużynie sukcesów, 
.. r II _ ,"tlJUl"O 'WY'M,o!adt, ~()Ikic'1Dskf 58, 12 w t)ołl.!dTl~oe, kc,~c~~ zas rLtt- brtl!11,:,e ~wi.~,~czeń i t'an1""Ze i !50f.o- ""r.wach j,rh do~koT)ał~ odzw1,el'cla Woiskowi powinni postarać się 
~ p1ę"ro, dom l' Z. run. - a noor menr koło 2 po pol. l ", ..1. ...... RlTV.I"h c~rn'T1vch d1!>.r'I,le. a huczne oklasM, ~alkie .na- o lepszego bramIlar.", dd.'" nl'e. In d 3001 d 3S00 l 2 3 ra- . W'I7me z,a Q.a",V'a· r e s "T - - T • I no ..... I> ,Z, 
fa bY) doraź n od 3651 d~ 3900' I ~od~reśla <>ię, te W;T)łaty odlby-, osóh do !,()Izp'O"·z~dze1"'r.a af'!'lb:tnych $!l"odzi.łv rze.("z~~o! ze SJtatuf,aml W'dzielny nie zaprezentował SIę 
y, Y , walą S'I~ porHu<5 kole"'!'lvch nll1 

..... e- , k't~b ,: w - 7~'<-'e~".o-'0 ~r"'a:C'o- ręku udawad''''mncego ~e st~nn- świetnie i w wysokim .stopniu przy 
V biuro wypłat, WocLny Ryne·k, rów karl re:~dr::""vi ... v"'~ ro.~a13.-lwo ""o:1e~r7~'-'-~ f~H.~l~· ·,L<n\r nie w;~lro pc"" Ube.,.h ~ .by!" na Ile". czynił się do wysokiej przegrane;. 

róg RoldcińsJdoej - a) '. n'mmalny . nyrh oorze?; ~e7iT,01..n<''1''rh. ktA'f"V!TlI, r~zy~nu~a:(' z dals'z,"'<I'o ś!f>d :f;,!I. - ~'71 o~r-o lTą zrozunwerua lICh przez I Publiczności zebrało się mało, a 
od 1 do 500. tylko trzeCIa rata za w damM'l'\ d!,111 wv=.:l~7'''''''O W'.-1<a- a r,!,7('.("':"V''''~'' - 1"<,"1 ~''''P''.'''ll1aC w ob~o::nvcb.. . ziawisko t,o iest zapowiedzią b Ii-
czas od 20 do 26 paźd:zń,el'!11lika włą tę z:a'f'Hku n~e zalÓ .. <Yłł',!ł "oJei- irrre1'eiS,ie st"I"I'i.'1.t w"';'~:e'tITĆ d!'aźli- To te" Wt'ł~'O<"ek nor. Ltberta O t skiego zakończenia sezonu. 
czndej l10ści oi!'zvhvoia; p<l7lrh'"w!l,"~e pr7.~ wa sn",PN" lla wS7el'\.-a «enę. 'W~'r:';'~";,. ~r ... ł~, ... nie"ł"l)'cj 7.arzą-j Po ostatnim występie woj,ko-

VI biuro wypłat, Pańska 106, fa- to z.awczefu1-ioe me'T"Ofrz"b",1e no- i Po~tko""()I'.va,ne tPd"'''tK "rr.e'Z tJ- dow! P. Z. P. N. w KTl'I.kowłe - wycb trzeba dojść do przekonania, 
br)"ka Eiserla - al normalny od woduie tWOlrze'T1de się 0600} ów , I, trą-::ed~ im i,,,,1, f:lai!'Ć'W kll'hv n1e ·· .. ~-Slr"ł 472 JSJosy orzy ~o I'''sacb tE' kUka drużyn ligo~h wojsko-
3001 d'O końca, tylko 1: i 2. raty za przyl;ry~amie zaś P? tenn,i."lie unie-I,OOdd,ałY silę ta.1t ,łatwo i zak<;,la.ta- Spl'ZPC'WU i łł 'WstrzymuJących się w'ych nie ma racji bytu. Naf.omiaS't 
czas od 9 dlO 19 paźdZ1ernntka włą- lJlo,;,hW1a S'MaW'T1'o.~ć wypłaty. ły do n.arwyżne1 w"!l.d,>:v T'I,ll1'aif'- od dł"'sow~;ał!ł • Iwskazanemhv było, aby drutvllY 
cz.nńe; Każdy bem-ohofuty wzvma za- sfwa po1'skJeg·o - d,o P. Z. P. N. w Dele~ac'a Ł, K. S. zło7.Y1a ."vo- ... :oi~kowe połaczyły 6ię w . jed~~ 

VII biuro wypłat, u1ka Pitramo- pomo!!ę wtem btim-ze. l~tói!'e~o li_I' KrPI"owle. • tum S~~'!l1"ah;'tT\", a P:r7~W'O~'t1!1C'Zą· wtedy viribus unitis coś zdziałaią. 
wicz,a 5, prawa oficyna, II pietro- czba zna1duje się na }ef5'O karrcie re \X'la.dz.a zaś kra,1row ... ·h ~I'e ~a- cy, p. WOź1'I"alk, uwa;'a"ąc, Te sb- Ale tyle i tak długo już się m6wi 
a1 normaLny od 3001 d,o koń.ca. tvl. jestracvinei po o1.ra,zaniu don.'I'Onu, 'awszv nawet za:.ządu łcdzJrJ":- ła sjP. krzvwda ~IN'-f?",.ni "'ot~'kl-emu o powstaniu W, K. S-u, a poró.ł i3.-
ko 1 i 2 raty za czas od 9 do 19 stwierdZ3;!I"'p~o ł107~a:mo~Ć (ll"OIby go o motywy de<:yzJ!1 -. teh~T3.fl- - zło'hrł nr7P',v~""'chy-o W ręc'e koś nie następu.je. Dom. 
paździelfnoiJka włącznie; (dow6d O"ob1" t y, pal"zu;I.rt. le~ty· I czn,:e odwo!ała s.u~1)en~1ę ~rarCZY. n~e.!'o~a kpt. Bo~tlciego t J'T2eszedł

ł VIII biuro wypłat ulka Ki1iń · mac!a związl1rowa i t. T) l 1rr,:ą7ccz- .gwałcąc tym n,ietvllro t>rze-:'1~":' :1- na ~alę.. •• TURYśCI-UNION 5:1 (2:1). 
skjego 222. fah1-Y'ka Ossera - aj ki ObraChUtlJk'owej OIr~'Z l'adv re;'e- Le l"av'et ele1T'el'ł;ł,rr~ "'O'~r:11! o Sta,r,oW"~o w' .. lce. n1o~l"~z~e'l (34) Szczegółowe sprawoz-clan1e 
normalny od 1 do 500, tylko m-ze- stracyjnei. t?' -:e ; fł"Z"(''';"Olci "'dz:: z w",1\~"o . Ucbwala z!1 .... 0lT'J>rl.,.""!·:1I lAA..,l'letf." w jutrzejszym "Głosie Polskim" • 

Nowe żądan~a pra.ctlwnikó~ 
karsk·ch. 

. w..,..,'e'" ktÓ1'ej1o -;h .. -ba wot-I!) d'O- nie ohoWla,zu:e P. Z. P. N. do nI- Sędziował słabo p. Piotrows'ki. 

P• .. :~. n"t!J:tć sle od 711imu}ącycb tak wy- c7el1o a jes1: tvL1ro ~lus.mą demem-
łiIOii> soki,e da.~owilska, !ltracią n"7"ciw t$od"'emu na:-ięt- L K. S. m - Pogoń 3:1. v 

Zarz.~d lookal.ny z ~odJ1'Ją pochwa. nowan,:a 1etkcewa;'eniu ro:Z;~IZę<t'l7'''~ (34) W dniu wczorajszym junior-
ły sta-,(}WCZlo~cią uznał to za "ca- ",a ~1ę ~,t)'"UT'lc!i w sporcioe i ~olł- kcwie Ł. K. S. grali o wiele 6łabi~j 

Chleb znowu zdrożeje. sus be'.:I.:" i Z~fOO~I;ł swe ustą"1e111e I d~;vnl.cją łńd:z;kich r:re!,z p':~kaor:lnH: zw.rkle i p~~:mo. dogodnyc~, 
(h) w, . 1 k 1 k ko'w, o l'le prod1!lkcJ'a tetł.o wyma. wręCzt ''3,<: ll"alT),daty ()<5ólnernl1 z~r') .1,,,-,, z,e swym zarządem w teJ IsytuacJl zdobyli ledynIe 3 b~~~t. 

clIoraj w '0 a u o. . Z. Z. I> ma,d1ze""I:,tt wł?~TlI~e T"a wcz.oraj ;0'1 Sl',.;'''wl~. Pol!oń grała b2 1' ~o ~ _ ' . 
odhyło się walne zebracie pra<:ow ga. O iie pracodawcy stawi.ać b-:- ro~"dJ-:q ZW1OlaiT',e,rnu. . M07emv Ł. K. S., który nMIe zdobywa:ąc w drugie; połowie w 
nik ów p i.ek aTsJkiICh , na które p1'zy- clą opór, to pdecamy zalI"ządowi Talk też ~lcorE'fJ.jł rt7':'e1e zr.al"l'Zgo l h J H 'l"oĄ?,,,ł se-nb"lT1eTlt do wl;lAz 28 m. honorową ..,ramkę, strzelollą 
była specjalna delega.oła z Walfsza- by wspólnie z O. k. z. z, zwrócił JUŻ catei sTlortowej Poloce "~aT\- h8,lrow~kich, za"'ew'!lić, że fa,ki przez lewego łacznika. 
wy. się o pomoc do p. komi'Sarza flZą- rfalH _ T'I,"ezes a'ofve"{,7a,"'owy Ł. c: p orrow:oec, tak W8 1"<"Z8 w .. ,,; ~a"li-I Kornerów 11:2 dla 1... K. S. 

Prezes związku p. Załęski w d1t lub im'peJdoom pr~cy, ~elem za· Z, O. P. N. p. ~enerał Mała"'l,ow-' ',"1 "" . .''''~',ow.,r n. M.p"'::otn St"..ze!ee Sędziował bardzo dobrze p. Dan d~użs,zem przemówńeniru wSlkazy- reagowan1a na ~owyzs'ze I nauclZB.- l' • , ,-_. p 'łt • ••• A • 

Ó 'st Ó • • "'''1 u~a'.a·i'\C 7Pr,.--ćIf"I;le. 0 w'"r-~a- (i T"EI-~"I"() '!I'e ryr~.tf"'~-e D'ICzel"0 cygIer. wał na up,ośledzende pra<:owrtilkó-w nia p~ w ~aJ or "7 s,zanow~ra ! ~~' p.a ·r.r7Mvo-f'-'."-z""'e<l'o p. JuP'!'.4j 7.lC'<,o rt1a <:T'o .. tu. li 1ed .... atk w tYm 
piekrurskiICh, któay zCilrabiają o 50 przh e gamua.:'5 "!'W .pa hVl

; na \YImnia1-a (Ł. K. S.) FT-'.:l,' "'{I"J""'" "(I wa11'l,e 7eh"'tl"':'e wC'zoraj- UNION II-TURYśCI U 3:2 
p.rocent tml!ioej, ruż kh koledzy w wdYc ?I"aa'z. Tjcl!U;anna

d 
W'Ln~yc o . pio-o do z.ałatwi~.",r.a s,""rr ~\l f()~a! : ... z~ dtt~hu, wY"'ow:..,dZ'ił/lł się w (34) Mecz o mistrzostwo rezerw 

Wa!Tszawi,e, a oozatem pracują o· 0
3 
l1'lO ~W"''' h'Zl1a '!l 1()~ltriC:~ 'owe1· d' I nvch, r~legaiacyct, 1:1<1 od-zytaniu ! ~wvm z"s'rm ~",.,rlfule T"a S'r.'al- zakończył się nadspodziewanie 

ni ponad 8 godzńl1l wbrew usŁawioe. k) _':>f'1~ w!e he~~ k na 'IJll"~~,l l 'Z2\w:-erd~e;.(u . H~ty delegatów .! hĄh . .K1,:-i~ra W'P'u7.aw<,,'de~0". zwycięstwem Uniony, który najr 
Na.stęn-nie mówca WSlKamł na wy Wa.JJ. Li<OWanyc ple .ał!' zy. {l.'.'- ". '- ' S • t Ł T' S . t . ł pra-wJopo.l ")bnl'eJ' zal'ml'e d"ugl'e luh ,..- . . ł ' l pr'Oto Clt l! ze~T' o··"'~7."'el1'o 7" O'-a· ta"o,H ~ 'o ." . . les n!es u- 'l ' ..... praktykI' ma~strów "';e'kai!'F1kich, "zy zmu!':zenn są moeT'az ca etn1 a- ci '- • ,- • I ' .. t b l' 'tr w 

1 r" 't • h ~d 'ć h· t ł ' ~d >. nia, rorawozdań 7::0171'1 U, i<0I!ll1S!'l C:7"e i cl'''ć no<;ia"anr.a ~wietne(fo TzeCle I4~e~sce W a e I mis. ZlJ -którzy' w kalkulac!l1," cen cbleba u- am1 c t) '2l1 ez s a eJ ntl'a-cy !J y,- , d .. d . l 'dl' l' , 
. h .. 'k ~''''h' a""stę rewizyjnej i wy ZJ!.ału gIer 1 yscY-II1-acza na ewern" r .... ,' e me m"", s.clel rezerw. wz~lędmiają zaJrObki p1"'a.cOWUlil4:ÓW. te m10elsca w p1e a.rma.. z - l' ',. "1' • -II Sędzbwał bardzo doorze p, Kra-

któ . h l' hi . .. l t: • t rminatorzy dom3.- p )ny. . 7E: '<" " <,nra:w"e ·WIC . . 
rzy I'C wca e me zara alą· a pUlą Dl~ e -'"d II e h ,>_',', To sŁatnie da~o na'" cały ~17eretS :'(j ct~l~ ... -..., cia!1u zebr"Tl1e udrie cbulec. 

poz:atem przyjmują dro pra.cy mł'O- !tamv $olę Q cec U ma)!'VlOW p·le-. 1 l • , h d h 1: tr~ l ' .. eT d ... 
dodanych terrrulIl a torów , gdyż kal- kaa-skitCh sta.nlOwczego oŃan-ilCze- me,zwy .e h:z;a;m'ttt.Jąc~c 21111':: s'ła . 'O, PC"; "','lCPI.,...u ~Ię ~n8t:. 'r;n151l, ZJED! OCZENl-ELEK~O. 
iktrluje s~ę to tani,e;. nia w rz· owaruiu temna100r6w tystvcznvc o s optlll'l1 rozw,oJu pl - Zt'l ... zą(f,OW; Ą h~{lo "·"""'um. 'J ~ OHO, TECHNICY 4'2 (1:2) 

h 1cil d P Y1ll1 '1 urno w ~ąz kaJ"s,twa. JO'lI "'rze<:-w"" 11:7 a na wn1,~~k , , • . • 
Po przemówIema.c jeszcze - 'O pra,cy w ~ys. .' .wy . ' - OtM w okrę~u 11;dZ'k~r.n wyctzial P. Y"VC7P (1"l"h T111"'rc:~~wl 1"'o"'a- . (34) Zu~ełnte nteoczeklwanezwy 

ku mówców, domagaiących si-ę ku. !?o młodz:ezy 1 l·ch ,rodZICÓW liczy 1381 za.rejestrowanyc-h fooo!- nowJo ,"ds"':eTT:ia l"'tfo do wiad..,- c ęsŁwt Z·ednOClo.nych, kt6rzv pv-
wszczęc1a 8!kcjli podwvżkowei. wt"O"'tmv apellostrzeŻente. . b li t' II j.,. ,,"r~h Zawodń,w ro~ ~.. ~ ' ., ć I· bm o wiele silniejszego przeciw. 
przyjęto jedno~łośnie rerolucję na Również polecamy zarządowI , a .,g. ow {U ,0" T . ' mo C1 nIe "'TZV'rnowa • nika 

' , .• 'b' t ze,6ran.o w oKresloe sOi!'awor:lzdaw~ St~"'O'''~I"''f'\ '7t1n-f'1ez uc1,wa,l-lI w I . K stępującej keśCl: z~'I'l'ocente SIę, z ,01"'0< a o l" erw
h 

en cz~ (tO m;esięcyl i~"'oT)'uiącą I~- . P Z n N : dk h",c Sę,hiował bardzo dobrze p. .,. 
"Zebra:rui na oogólnem zebrnm.iu Clę do czvnmkow urzędowvc w 1 k' h 1R :0<- ' spraWle.~ . r .. e 11a wc> ~ zieJ-ki. 

związku spożywczoe~o po wysłu- spraw"e ta~:red'o nSd"7ywanira ter·. czbę ~4 z toryc . ? o m trza- tc~o że za,rząd w o",nhach !fe .... Ma . 
chaniu refe,ratu zaJl'ządu miej"kle- minałorów i do kowi..,j1 pow<:zech- sf~ ... o 1 7~6 towarzy!'lqcb. Zawo, lachow~I':e!1o "n. l';ał,l'nw.,lTi,p~o ELEKTROTECHNICY-BAR-

,. l Cf'\1n O nTi"Łr;ro'two ldasv .~ cS-."nu I J. Zbł _L' A L'b ł d go i warszaws:kie~o uchwalają: noego n;~uczamna T"la!1""1retu w cc (1 '6 kI B· _ 1"6 kI C _ 11~ 7 d-.. '''''l. CI otr.le~o~ .• I er a r. KOCHBA 4:2. 
1) Upowai:niJamy zarz:ad /tłówny zwr6ccT.,'a jej uwagi i z~~,"fere.,o- J . -". J , •• "2.16 ' K ra11EZa Kora.chu1.-a 1 ttt1nvch h .. ~- (34) Jedynie dzięki słabemu 

•• ci , ~., żv. na:tni z:a ,1:ra.n,ItCzneI!U <fra.n,o Al .J • 'ł ' .1a1,' .. B K b związku do n.atvchmiastowe~o 'W'ln,a ~.1ę sp-rawą o .t~zta!-canra - ó v.:z,g ('flIl14e w";o ,..,.",eowe~ ~ ~ Mall'karzOWl pOD1osła ar- och ~ 
ws~częcńa krok6w cele.m ~ze.pa"o- tcrm:t!!:ltorów w zawodzte plekar- meczów. . . • me ... hce - W1~C kto vr p!C!"Wl-e klęskę 
wad'z·e""~'" .. kcJll·· n.ndwyz·kow~ dla L' S!)raW'ozd'3.,"~a przv'ęt'O do Wl'1.ł- rządzi T':łt'~rstwe1Tl lód'ZlkieT"'l - S d'· ł R k k' 

uw ... <Ił,..~ -, !S"flm d ~. i : po"'~u.., czczunłp; . ' -.. • . x. I ę z"·wa p. a ows l. 
odpowled!1Jiego wyrówn.anda zaoroh 4) DomaQ'aany się ood p komisa- orno. Cl '

d 
a IT u~, d ' ; .~ - do tel chWll·h nuewla,domo. 

ików pi~krurstkich w Łoodzi w stosun ~7.a rządu. by ol()Cia!f~l -to odpowie- zre..bt\ "s. usa pa. !1I'm1 .. rWI'~i~~ HAKOACH-WIEDEN II 6:2 (2:0). 
ku do ostatnio wZl"o<:łei drożyzny dzial"':Josl"; i na,l-{ła.d.ał ~M'V na wlas n~ /a oew~t1: w~~al n0. 'a'z r ,/. K. S.-~~ P .S. K. 7:1 f~:O). (34) 1-Jależy potępić zacbowęnie . 
i zarobk6w prncoW'll!ilkóm wrursz:aw dciew ivch p1oekaorń. 1r tórzy sorze4 mtę zYhrr,rlzeb~ a'v~'~'ł'" at':lu,~VWn .. ta7':~ (9) St k' 'łk t' d s ę drużyn . oraz , k:biców" R. T. S 
ki h ,· d' II b h t l h ZI!11\CVC ,<" 11 owo J.łva 'U ",<1 a,1(" .::: o~un 1 w P' ars wIe o PO . 

~ c . alą c l (.: ~. cenac. us a o~y{: tytko ' L li ka dlO ohs,zernej de ku ze.sdego ule~ły za.sadnkzvm ~idze. lctór7v s~em postępowa. 
2) ~wołuiemy wS!Zystkich 1"0- przy ka

1
kulaC11 koszt?wkTobocl.zn) h'aty !dZY~a "UTllTtllTll1 za<'~d. czym zmianom. Dość wsoomni~ć nIem zdołalt d'oplać celu do tego 

botnikow pi~kars1cich nde.zorj!amd- pttu,14 ce'!lJnhlka zw~ą~ ?Weg.<l. .. !lkzymi: CZy Ł. O. Z. P. N. miał t~ lciedyś. I!dy ?8 pułk !frał :eszcze stopnia, że mecz ten zatracił zupeł 
zowanych, hy wspóIn.ie z nami od Je n,a'K, SWVłC p'r~.coW'Dl S"'OW w)'na- J'rawo zaw:oesUĆ t5raczv Śled:ia : o mistrzo~two klasy A. bił nawet nie charakt.er sportowy. b l' 
dn,ja dz1.<.lejszego począwszy, nie gr,,- z~q; p a-cą ntZ~zą o ?I'cc. M1Ilde~'O ja.ko po-zlakowal11ych ') mistrza. Łodzi i to dwukrohl!e dziś Gracze Widlewu II n:e y 1 spro
pl"acowaJri W tlJi~dziele i śwńęta, roz 5) Dr:maga:ny. Silę o.d p. l!IlSpek- uprawi.anne gry w pHke l10mą za- bardzo osłabiona drużvżna Ł K wokowani prz.ez bialo-niebieskkh. 
poczynając pracę dop,i,ero w po- tor~ D:~cy ?zycla ~3~sku na cech wodowo? i CZy P. Z. p, N, n«,ta. S-u bez trudu C'dsyła wo:skowv-:h gdyż tak fair gra'ącelfo Hakoahu 
n1edz:ia:ek rano i by żądali od rnal<'trow Pl-ehrc:k'ohw celu wpro l' ł . _..1 ł' ~_ " .... zą· z kWl'tk;em dodawszy mu ba.łqj: dawno l'UŻ nie widz ie1:śmy . h I." pn S uszn1,e (T.l·wo Uląc llV....... -, .. I '" 
swych majstrów przyimowa,n,ia re- wadZl:"r'18 ' robotmczyc I'I.Sląze- dze.nae b::.>z t>orozumie'Tllia s.ię z za- 7-mlo bramkowy. Rezultat spotka- Drużyna i kibice Widzewa po-
zerwowych pielkarzy hezrobotnyclt cz~k .. obrac!tunkowych. ,t rządem łódzkim? Zwolenm~kjem D1a( choć bardzo wyraźnie mów, o winni wiedzieć o tem. że d'O spor

AA 

dla wykończen.ia pracy, ewentu· . ó) ZąJanva nasze za~;z,e ,~otoW1l.zasa.dY, że racji n:'e mi~ły wla:clze tem. kto miał przewa~ę, nie !est 'e- l tu nie .. w. olno v.rpr~wadz2ć anteg,. 
alnie przyjęcia więce-j prae'owni- ' e<;tc~my paprzec sbra}klem . łódzkie. a miałv je za to ha'kow- dnakże m:er~ikjem sił, wogóle ~a-IDlzmu narodOWOŚCiowego. -------=-------------- skioe był p. Skibicki (t. K. S,), wedy miary charakter wvbitn:e Z poV(udu zachowania się drużv-

• W dłupiej, 2Je swade i dowcineru Ptzv~aciels~, s Durka, gra:ącv '\Ą, '!l" "W:idzewa" ret e.!1.zii z m.ec '1: 11 , . 'd d·" wypowj.edzianei mowie uza.sa.dl",;.ał zespole wOlslccwych posunął k'l:- Jab.o D1esportowego, a prędzel lU-ye rAce prze e l ni' ni-e'tJl.O\lJłwosć skOllSltatowa.nia, kto uta:tję tuk ?altko, te nie ChCld da;ąc,ego się do ~ryminalistyki nie 
'ł ..J • I w· _~~;-w1.e za Ilrę I!rzy~~u}e pi0llią· ~~~zelić z ~l,lk,! !D:uro~anych pozy- ,podale~y. . 

ł dz.e i stąd - tw,lentził - k~da c~ odpowlecbU:ej jJ.o.ś.ei bramek. I S.ęd.zlował ~. Audrzelak. 
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27. X. --. GLOS POLSKI - ten ... 

Plac Wolności l. 1894-1924. Plac Wolnoiel l. 

k • ZJ---- bil ",al 
Naistarszy ZaKład fotograficzny i Pracownia Portretów 

" • 
W Łodzi. Plac Wolności Nr. 6 (dawn. Nowy Rynek). , 

N gra.d~ Q7 zlot mi medala.mi na w zecbświatow7cb WTstawacb w Pal"7żu. Wiec:1niu i t. p. 

Niniejszym komunikuję P. T. Publiczności i Sz. Klijenteli, te w roku bietącym obchodzę 3O-lełnl Jubileusz istnienia swego zakładu, 
który był popierany przez tak długi szereg lat pełnem zaufaniem przez nalszerSz9 sfery m. ł"odzi. 

Z okazU Jubileuszu postanowiłem na czas krótki zniżyć ceny, by udostępnić ogółowi sfotografowanie się oraz zdobyć artystycznie 
wykonanego portretu w przystępnej cenie w pracowni mojej, urządzonej pODług ostatnich wymagań techniki fotograficznej. 

3 
" " 

Plac Wolności l. Dtiwniej Nowy Rynak Plac Wolności l. 

FORMY SZEWCKIE' 

Nr. 295 

Skład forłeplan6w I piani" p. f. 

JÓZEF ZEGORZEWS IwŁo zi 
po zl1itonych cenach 40 wyboru 
r6żnycQ fasonów na skłlld~ie.--
Pańska Nr. 46, Czarnomski. 19-5 

WYPRZEDAZ ~IIlWIDAC1'JNA 

ul. Piotrkowska U7 
p o l e c a instrumenty: pjerws~orz~dnej 
światowej labr71li "Steimva7 tA 

Sona·'-Ameryka; 

Znanej ze swej dobroci 

fabryki Id. SEILERA; 
Majster 

do pończoszarni potrzebny_ I. Cu-

fab_c&ale DOW7'Cb 

MASZYN DO PiSANIA 
Continen1al, AEO, Orzeł i i. 

IgancJa SprzBdaly NaBzya Biurowych 
Główna 38. Od PI, da 21/. i od &11. 

kier Al. I Maja 20. 400-2 _____ - __ ---... --.... -Wl;;;..,;;;;.;2!S ... - .. ' .. o--. 
jak r6wniet Scfuoc)d ł' a.Beck ... 
R6nleeha. Ql1andta, Ttlrmera ł in. 

~ałm..,., '"!\łrQmenty "a wIeczory i miel't l ęcz:ni~ . 
.............. • trołeale. reperacje I przewozy Instrument6w. 90157-2 sio1~~;u~ POkOjU' Patrz bna ad zaraz I 

$ • w dobrym stanie. Oferty w Adm. 
1».4. ~*~""'~M. ~~ ... ~~ I Dr. med. "Głosu Polskiego", ul. Piotr~owska 

pił ~~'~~~~'f'f='~1\ ~~..,~~" .. ·~1 Nr. 106, pod .S. N. 

Id~ ulicami: Wólcza6slł,,--RadwaAską-Plotr- • J Stupay , 
cztel"7 lokale 3 poJlołowe lub 

. sale labr7czne parterowe na biura 
w okolicacb szosy Pabjanickiej, Widzewa, 

Starego-Miasta i Dworca Kaliskiego. 
lIowsll, do Grand-Hotelu w sobotę między godzi- i SP;tjauata chorób Szkoł~ tańca I 
Daml t-m" a a-m" wieczorem ~ ,oeJu.. W. Lipińskiego - Ewangie1icka 17 

b 
~* wznowił prZYJęcia . - l ) dl d g t O d 6 7'1.11 orgamzuJe komp et y: 1 a oros-

Z U lono e ę r yn. - ecz:. łych, 2) dla młodziety; kursy: po-
Zaehodnia

4 
, 2~5i, c:zątkowy i uzupełniając~. ~ekcie 

-----...... prywatne. .lapisy codZiennie od 
Dr. me i . 12-1 i od 5-8_ 286-3 

Oferty szczeg~łowe składać w Adm, .Cłosu· 
pod .Z. O. P. Bo 302-3 

Słoneozne 3 lub 4-pokojowe 
Mieszkanie Zawiera ODa listy, Ilotatnlllll r6tne dollumenty ~ Szum a uher . ---,-------

:~:g~!!JIIł::'..:::=nt~K'!."ite ~~Il~~U et Caulllez I '~O~do::!p~rZr~~J~m:D.~.:Oed Mie~ski ~~~my ~yOn~~a~ 04~~iatOJJ Ofert:pa P::::=t=:e~la okazi-
Uczciwego zDąlazc, uprasza sit o !lotenle no- - v - 3 ciela zlot6wlU Nr. 082,549. 

tatnlll6w l papierów za dobrem wynagrodzeniem ~ 5-7 pp •. w niedz. Od poniedziałku, d. 20 patdzlemikll r . b. 10391-1-1 

D 

~_~e2r9~ul Desurmont, Hotte et Co, w. Wól .. li ~;;:~i~~)_~_ ~ "TrzoJ' ,usikieterowie" ~ llOb
a1

ft m,'eSlb!lU-la 

~~~I~_W*I~~ Dr. Pl Heller wg. '!y •• ,; '::,':l:'~ ~J'~~~g~~' Dum... Ogłoszenia ~rDbn~ ! M;~'"~"i'k'~:~; 
.,.. ___ ---_. Ch o r o b y SkÓ, De Początek sp.ansów: . Po 6 groszy za wyraz. • poszukiwane. Po-
!!!!!! l weneryczne. dla młodziety o go~z. ~ ł 5 p-p. .. tądana komunika. 

DOM HANDLOWY SIEnklewleza 51. dla doro~łych o !.t. 1i.45 ł 8.45 w ~':ro~~:zu:aUj~~:z.. p'N~y • cia tramwaiowa -
ITÓ" Nawrot) W "alI' _Domu 'u"ow'erlo"" bę,dzle . . I . "" .. Pośrednictwo po· 

Ł d 
'" " ... .., ~"T ...... m.n .. le .. Js .. ze_ol-! .. o.sz .. e .. OI .. e_..N_<1 .. r ....... - żądane - Ofert~ 

A. CUkl-erman, ' Z' 412_-;:2 !p4.-7. ~:_ni: wyśwIetlana l1l i lVdse2Urjadob~az~ : rzei sub. .. W. P. · do .. ... \rO., MuszkieteroWie" o o ... 5 ". m. co- Gl • 19 ") 
dziennie I seans. Początek o Ił- 15 pp Naoba I' WYCbow. Ręczn." w 6 z e k ~ oSU • -m 

II n "sprzedam. Kon- 500 zloty\:h dam 

ZachodnlO.a 88 teleł 98 Or.ludwlk falk I ILe~!~ef1o~~~f~~: stantynow~~~_~~k pOieg:J~~~n;~~~~ 
,. Choroby skóra" I Dr. Dled. .Gustawa ięcym udz , elę ,ue- ~prze<lam kr d s ~ogredmctwo po· 

zawiadamia, it nadeszły świeże lraolparlJ m,klamB"kaflakl.l. L.O:.~:e:;.~~~. l Zand .. TBDeobaumolllll . ~o~.o. ~8Sk~_~ .l biurko, s:af~n z zÓ~~~:~ ~~drtf A~ 
mi-:dzy innemi ~nana powszechnie mąka k."C."1I I.... • JW • ~ peCJ8l.sta UdZIela lustrem, st61, oto- • 378'-2 m 

HOMELAND-PATENT. przYIm. od 10-12 Chorob:r Bobleco I aBuszerjap lekcji matema- ~:~~ka i8~~~~"" 
• 5-7. __ ""-_ v tyki. łaciny, hlsto- O(6-6·k OOOI·eSleOI·a rOl !IJ _aw .. ot M 7. W6lc"&oD&&aka 4~~. 4.. r;1 w zakresie szko ' • 

"jaibze ClIJ ryJIuwal lajlilsz1 Cli' rynka .. 1 Telefon 2~. Przylmule od ~odziny 5 do 5 popołud. Iy średnie; . Olerty t~~~:r~~wr~~fl~~ 
. ; • - ~łot~G~~S~~d~~ę·~ Posady i orace. przyjmuje chore. . .. ------.! OObre

R
'
o
ta
o
oI8y' Zakład bialosllórnlczy ~upuo I I';;~;at ;:;;ę~{~;~n:~ 2~5~u:::~~::t~~ 

a.-----. ł 
, : 11' •• ,:', i; ;'" r 

Znana Perfumeria WV B C ki' · A O ł d I'l ,eca fabryczn y 

FI l "W · I . . y IS I , O U ~~r~~~~J:~~~1~~ fliY~:: ps~~~ri~~ z~~~~na ~J1t~:w~ " or ys warszaWIe FUTRZA E łódź ul. Kaastantynowska N! 84. ~iadlll1lo'ć: Tar. Uterty dO . • ~losu- -------.... 

otworZ7 a 141 w wielkim 1PJYborze Wyprawa, czyszczenIe i farbowa· 2sn-3-k 5f16-2-pp O na raWL6Wa r łU~ , . gowa n 55 I pod .Loha Id I k 
In '.odzl przy Ulicy PłlłTR~O\VSKII!J 8ł! w. TY G E R nie wszelkich futer zwyczajnych i u.retkl, lallaH, po- ZdUlna J<r!łwctJwa poszulen ie d o m u 
W U 11 Ił łI P k k 38 szlachetnych. Il w6z, wolantów- poszukuje pracy prywatne$!o na ro· 

latr o\Us a • Spec}-alnogć: kożuszki zakopiańskie ka, resorki, bryk~ w dumach prywat· bOlY. poważne, ;ak 
PoleclU 

PERF\1MY i ARTYKUŁY KOSMETYCZNE. 
. ~ 

! p, Iront. . _ . _ . _ towarowa, rolwagI. nych na mIeJSCU, kosl)umy I okry-
J el 14·9"_ dam.skt.e 1 m~skle, WOjskowe k~" a w 6 z e kresurowy ewenlualnie na wy· cIa Ł. sltaWe oter · 

UWAGA! PUl'mowaal" leryJskle, kotuchy wartownicze, spr7edam. Kilm · Jazd. Olerty pod Iy pod .M_ ,\ \ ~ do 
~:p~~~:~ ~ ~~~~.~ pledy futrzane i dywaniki_ 96G3-1 Sltle$lo 52. 11 ·4-k .Zdolna" u52 pp . ulosu· 1>7 - 2 

~~--------------~--~~~~--------~~~~~~--~~~-~*"~ ----.-Redaktor i wydawca M-arceli Sacha. W drukarDi .Gł06&1 Polsklego· Piotrkowska ~6. 
1i1 " :z 
Redaktor odpowIedzialny W,tad1iCaw MaJałs4i. 


